
M  52. Kraków 5 Marca —  Sobota. Rok 1853.
W ychodzi w  K rakow ie

codziennie o godzinie 8 */„ rano, wyjąwszy Poniedziałki i dni 
następujące po lwiętach.

C e n a :
w KRAKOWIE miesięczna 6 złp. —  kw artalna 15 złp.
W k r a ju  kw artalna razem  z przesyłką pocztową 5 złr. m. k.

P r z e d p ł a t a
przyjmuje się w Księgami J ó z e f a  C z e c h a  przy Głównym 

Rynku Nr. 458.
P ien iąd ze przesyłają się franco pocztą w p r o s t  do b ióka 

ex p ed y cy t c z a su  wyraziwszy na kopercie: „ p r e n u m e -  
r a c y j n e  p i e n i ą d z e . “

Krabów 4 marca.
Dziś ogłoszony został następny bulletyn 

o stanie zdrowia N. Cesarza.
Wiedeń dnia 4  marca 1853 o godzinie 7ej z rana.
Jego Cesarsko Królewsko Apostolska Mość większą 

część dnia wczorajszego nie w łóżku przepędził,  i miał 
przez całą noc spokojny i pokrzepiający sen. Ograni­
czenie władzy widzenia polepsza się.

K o re sp o n d e n e y a  Czasu.
J P o z n a n  26 lutego.

Jakież dziwne sympatyo istnieją między tłumaczami 
pism niemieckich, do polskich dzienników. Gazeta Wgo 
Księstwa Poznańskiego która tak spóźniła się z daniem 
mowy p. Cieszkowskiego, oczekując jak na wstępie o-  
g ło s i ła ,  raportu stenograficznego z Berlina, przecież 
w tłumaczeniu tein nie unikła u s te rek ,  w tłumaczeniu 
waszem się znajdujących, a szczególniej uderzyło nas 
wypuszczenie jednego  i tego samego ustępu, gdzie mówca 
malując dowcipnie skutki nowego praw a, wyrzekł, źe nie 
tylko gminy, ale pojedynczy włościanie rozejść się chcieli. 
Rachmistrz C zasu , wierszy, z pisma waszego w Gazecie 
Księstwa codziennie przedrukowanych, niechaj się zasta­
nowi nad tein syinpatycznem zjawiskiem.

Mv tu wciąż z śniegiem do walczenia mamy, którego 
co dzień przybywa, co dzień na nowo komunikacye prze­
rywa lub utrudza, mamy jednak pewność, źe wkrótce zni­
knie, większą jak żeby nam daną była przez najlepsze ba-  
rometra, a tą pewnością, źe po czternastodniowem umę­
czeniu koni ryzykowania życia passaźerów, których poczta 
na kołach dotąd w oziła ,  p rzyszedł rozkaz użycia sani 
pod wozy pocztowe. Rozkazy podobne, zw ykle , z taką 
pewnością przychodzą, jako musztarda po obiedzie, o -  
biegłszy rozmaite stopnie hierarchii b iurokratycznej, źe 
niezawodnie teraz k.edy wydanemi zostały, na odwilż i 
zniknięcie sanny rachować możemy.

Tytus hr. Działyński z powodu zdrowia z łoży ł mandat 
do Izby lej, będziemy więc mieli nowe wybory w Rawiczu. 
Nie wiem czy nie uszło uwagi waszej,' a bardzo to fakt 
charakterystyczny, źe w Schwerynie, remanenta składek 
na ilote niemiecką zebranych, przeznaczono na ochronki 
dla małych d/ieci, co więc zebrano, na zabawkę dziecin­
ną, uźytem będzie przynajmniej na dzieło miłosierne, ku 
korzyści dzieci.— W czasie postu, pokuty, a w ięc i przy­
pomnienia sobie grzechów, niech nam wolno będzie na 
chwilę wrócić w zamęt festynów karnawałowych, by wy­
razić bolesne wrażenie, jakie nam zostawiła młodzież na­
sza. Jestto niezawodnie skutek wychowania pruskiego,

CIĘŚĆ LITE ItlCM -ART O f  KIM.
ZVWOT I PAMIĘTNIKI

Stanisława l i r a b i  M a ł a c h o w s k i e g o .

(C tąs dalszy).

Młody będąc rzuciłem się naprzód na kupno koni, a 
stryj mój marszałek przysła ł mi 400  dukatów dla przy­
prowadzenia dla niego ogieiów; jakoż kupiwszy ich czt ry, 
zaraz do spaceru używałem , które powszechnie na ko­
niach w lektykach ciągnionych ustrojonemi w kwiaty w oł-  
mi lub w czółnach po kanale odbywały s ię ; albowiem 
podówczas ekwipaźów nie znano. Na lato wszyscy ro z ­
jeżdżali się na kampanie nad morzem leżące. Poseł nasz 
bliżej obrał sobie letnio mieszkanie z synami i sekreta­
rzem Strzetuskim w Terapia. Ja z Brońcem dalsze i bar­
dziej zaludnione obraliśmy Bojugdere nad morzem Czar- 
nein leżące o 2 mile od Stambułu, dokąd konno ponad 
samem morzem przejechać lub kanałem dopłynąć można. 
Jest tam obszerna łąka w bardzo pięknem miejscu, gdzie 
wieczorem wszyscy przechadzają s ię ,  do niej także Igo  
maja co rok sułtan z całym dw orem  zjeżdża i wszyscy 
ambassadorowie. Namiot bogaty w którym sam tylko su ł­
tan się znajduje, rozkładają i rozpoczynają się turnieje 
czyli gonitwy na koniach. Później szesciu szermierzy sil­
nych ,  przepaskę tylko w połowie mających, których c a ło  
świeci się od nasmarowania olejem, po dwóch pasują się 
chwytając za barki,  nogami jeden drugiego tratuje , s ta­
rając się obalić, póki nieprzewróci,  potem nogę na grzbie-  
cie zwyciężonego kładzie i druga par0 następuje; walka 
ta pospolicie trwa godzinę a sułtan pewną kwotę zw y-

stronę materyalną z niekorzyścią duchowej rozwijającego, 
ale z pewnością wyjąwszy hołupców w mazurze, goto­
wości dosiedzenia koma w potrzeb je , młodzież innych 
części kraju nas*<?go, z trudnością by w naszej poznała 
braci,  współroda w. igdyśmy w młodzieży polskiej, 
nie widzieli podobnego braku wszelkiej poezyi, wszelkiej 
rzutności, gorącosci zuc, jak  tą raz ą ;  zimne wyracho­
wanie, cechą było widoczną, młodzieniec żaden nie po­
ważył się dwa razy z jedną panniJ potańczyć( z obawy
by nie być posądzonym o projekta małżeńskie a zatem 
skompromitowanym, nie yło poj0ju ni| 0dzieńczego, zna­
nego w kraju naszym dla pf ci pjęknó j,  co to wszystko 
gotów był złamać, < a pięknych oczu SW(;j bogdanki; 
konwersacye mło zie y naszej, byłyby mogły wprowadzić 
wbłąd nieznajomego, e me na balu, ale na giełdzie, lub 
w archiwum hypo ecznem się znajduje, posagi, talary, na 
lem się całe rozmowy o racały, a na nieszczęście brzyd­
ka ta choroba i sro p u  pięknej szerzyć się zaczęła, 
i tam już nie jeden wia poezyi swem powiewem zni­
szczyła, Takie smutno wrażenie zkąd inąd szanowna mło­
dzież, z czego naturalnie są wyjąlkj) na nas zrobi/a, tein 
więcej gdyśmy przypominali soble widziany za lat dawnych, 
polot młodzieńczy, może nadto daleko w kraje poezyj 
sięgający, ale szlachetnością ujmujący, młodzieży w arszaw­
skiej,  krakowskiej.

Ukazał się nareszcie poszyt siódmy i ósmy Przeglądu 
Poznańskiego za rok 1852 i obejmuje następujące a r ty -

1. Żywoty pseudo-mesyaszów żydowskich.
2. Żydowscy Chrystusowie.
3. O stosunkach socyalnych w Europie (za artykuł 

ten, odpowiedzialność redakeya autorowi zostawiła).
4. Wiadomości bieżące, z następującemi poddziałami.

a) Piśmiennictwo
b) Nekrologi.
c) Kronika zdarzeń w świccie katolickim.
d) Bibliografia katolicka.
e) Polemika.
f )  Sprawy publiczne.

W rubryce a j  znajdujemy rozbiór pism wielu, między
innemi: Drogi do zupełnej wolności Z. Górnickiego, wy­
kładu dziejów powszechnych L 'lew ela ,  z ciekawym ze­
stawieniem tekstu edycyj zagranicznych i warszawskiej. 
Ustaw duchownych Taulera ,  wydania krakowskiego, li­
cznych kazań na obrzędach pogrzebowych ku części ks ię ­
dza Antoniewicza, wreszcie między innemi pracy pana 
Cypryana Robert w Revao de deux Mondes, o literaturze 
sławiańskiej.

W  rubryce b) nekrologów, znajdujemy wspomnienia 
kilku uczonych polskich i niemieckich.

ciężcy dać każe. Nakoniec następuje strzelanie z sztucca do 
tarczy, sułtan pierwszy strzela i mgdy n iechybia , potem 
rozdają sztucce wyższym dygnitarzom. Sorbety także roz­
noszą ale lulkę tylko sam sułtan pali,  w ten dzień każdy 
z posłów prezenta składa,  a cesarz odjeżdżając, pospól­
stwu z worka dużego ,  który tynedar czyli podskarbi ma 
w r ę k u , rozsypuje pary, mały pieniądz srebrny trzy gro ­
sze nasze znaczący. Co niedziela miewaliśmy w różnych 
domach wieczory tańcujące, a 'v >nne dnie gdy księżyc 
św iecił ,  z amatorów zbieraliśmy muzykę j cj kwarteta na 
czółnach po kanale wykonywali, otoczeni mnóstwem in­
nych czółen dln przysłuchania się grającym. Niewchodzę 
ja  w opisywanie miejscowości, bo to tylu wojażujących 
z dokładnością wykonało. Nadmieniam tylko co mnie ty­
czy, czego byłem świadkiem i Jak czas przepędzałem. 
Są jeszcze w Konstantynopolu przepysne zakłady kąpieli 
parow ych, których kilka razy używając, d [a (ego je  o -  
piszę. Jest ogromna sala z kilkunastu tarczanami, miękko 
wysłanemi. Ognisko wielkie gdzie się kawa gotuje i cy­
buchy są pozawieszane, w tej się zdejmują suknie i sk ła­
dają, okrywają człowieka opończą, dają wysokie dwa 
koturny, w które się wkładają nogi. Dwóch Turków pod 
pachę wziąwszy prowadzą do pokoju 'ogrzanego , dalej do 
drugiego cieplejszego, aż nakoniec do siódmego gabinetu, 
gdzie nic niewidać oprócz pary, *am sadowią i wszyst­
kie członki ciała naginają , szczotkami nacierają, naresz­
cie pachniącemi maściami i włósiennicą; dłużej nad kw a­
drans być tam nie można, tym samym sposobem odpro- 
wa zają aż do owój pierwszej wielkićj sali, gdzie okrytym 
kocami przez ten czas podają lulki i kaw ę; pfac; sjn za 
to wszystko lewa czyli piastra co wynosi na naszą mo­
netę cztery z ło te ,  ale człowiek gdy wyjdzie na powie­
tr z e ,  czuje się tak lekkim, tak zdrow ym , j akby się na

OGŁOSZENIA ROZPRAWY o D E z « Y J e lk ie g 0 ro d z a j* .

Drok1czTitI, ’ k31?garskie> handlowe, przemysłowe

u w ia d o m ie n ia  tyczące się sprzedaży, kupna, dzierżaw itp. 
Z a  o p ł a t ą

od wierszu petytowego za jednorazowe umieszczenie po 8 gr. 
następne po 3 grosze —  z dopłatą 10 krajcarów za każdą 
publikacyą na stępel rządowy.

L i s t y
niefrankowane nieprzyjm ują s ię ,  w yjąWS2y od >taj  h lub 

znanych korespondentów.
jjjJSP* Numer pojedynczy kosztuje i o  groszy

Rubryka c) zdarzeń w świecie katolickim bardzo jes t 
jak zwykle zajmującą i obfitą, również jak  następna d) 
bibliografią katolicką się trudniąca. W  rubryce e) pole­
micznej, znajdujemy odpowiedź na dwie korespondenoye 
Czasu  ztąd datowane, które stanęły w obronie zakładu 
pana Wieloglowskiego, naprzeciw zarzutom, zakładowi te­
mu uczynionych, w liście z Krakowa w jednym z n rze -  
szłorocznym zeszytów Przeglądu umieszczonym. Prze­
gląd i dziś oboit najszczerszych życzeń dla powodzenia 
zakładu, obok wyrazów przyjaźni i uszanowania dla w ła ­
ściciela zakładu, na formę prowadzenia nieharmonizującą 
z ty tu łem , zgodzić się nie może. W ostatniej wreszcie 
rubryce f )  spraw publicznych, znajdujemy słowo o soli­
darności kółka polskiego w Berlinie, i sprawozdanie 
z walnych zebrań towarzystwa naukowej pomocy w Po­
znaniu i Prusach zachodnich odbytych.

Artykuł pierwszy ostatniej rubryki niezawodnie znów 
wywoła na scenę walkę zacię tą ,  rozbudzi namiętności, 
jak to już się stało po pierwszem dotknięciu przedmiotu 
tego pi zez Przegląd, w przedostatnim zeszycie. Przegląd 
hołdując bezwzględnie zasadzie solidarności politycznej 
deputowanych naszych, przypuszcza możność a nawet o -  
bowiązek zerwania je j  z strony katolików, gdyby w ja­
kiej katolickiej kwestyi,  większość deputowanych kółka 
polskiego przeciw katolickiemu kierunkowi oświadczyć się 
miaJa. (zdy w przedostatnim numerze zdanie  to wyrzekł 
w braku wszelkiego innego organu, w którymby rzecz tę 
rozebrać można, kilka osób dzielących inne zdanie , uda­
ło się listownie do Redakcyi, które listy drukując z do­
daniem obszernej odpowiedzi, gruntownie wszystkich nun-
stąpił tu^ Ĉ ’ P rzeg ^ <1 w niniejszym numerze w y -

Co do n as ,  dzieląc zupełnie zdanie P rzeg lądu , abstra­
kcyjnie zasadę biorąc , wielbiąc szlachetność, otwartość 
gruntowność, sumienność traktowania rzeczy z strony 
redakcyi,  niemoźemy jednakże nie wyznać, źe i pierwsze 
i jeszcze więcój drugie dotknięcie tej matoryi, zdaje nam 
się niewczesnem i niepotrzebne'm, bo bez moźebnego z a -  
stósowania. Frakcya polska już  z swego położenia poli­
tycznego w Izbach pruskich, nieinoźe się znaleść w ko 
bzy. z interesami katolickiemi, niepotrzebnie wiec tak 
drażliwa bwestya dotkniętą zos ta ła ;  drugie w y s t ą L S  
Przeglądu tern mewcześuie jsze, źe frakcya polska vv p0 !  
łożeniu może najdrażl,wszem dla bieżących p rzesąd ów  
bo w kwestyi Jezuitów, w całości wniosek Waldbolta 
podpisała i za mm głosowała. Ostatecznie n iep od zielam y  
zdania Redakcyi co do tak szerokich rozmiarów szczero­
ści, której skutkiem, tłomaczy jakie obawy ją  skłoniły do 
wyrzeczeń,a swego zdania, obawy osobistej n a tu r y  albo 
na taktach opar te ,  zupełnie w  dziedzinę wewnętrznego

nowo narodził.
Gdy nadchodzi karnawał i Turcy lubią się bawić, lecz 

ich zabawy są zawsze poważne; je s t  wiele kawiarni tam 
się zgromadzają, w środku stoi naczynie obszerne na 
którem są rozrzucone węgle i kawa się gotuje Turcy na 
sofach w milczeniu siedzą i palą fajki> przychodzi „{, j
Turek ,  siada przy ognisku i zaczyna opowiadać historya- 
w połowie najciekawszej,  przeryw a, wstaje i z miseczką 
obchodzi słuchających a każdy mu daje para czyli trzy 
g rosze ,  znowu wraca do ogniska dalej opowiada i ukoń­
czywszy, drugie obchodzi kawiarnie. Przez dwa lata mie­
szkając nauczyłem się tyle języka,  źe mógłem prostą roz­
mowę zrozumieć, historyjki te są zupełnie w stylu jak 
tysiąc i jedna nocy. Mają także w tych kawiarniach ga­
tunek teatru. W  końcu kawiarni za zakrytym dyw anem , sie­
dzi jeden Turek sam , a najwięcej z małym chłopcem ' 
zaczyna różne głosy  naśladować ptaków, szczekanie Psa’ 
co wszystko wchodzi w rozm owę, którą p r o w a d z i  niby 
z wielu osobami.

W czasie lata nad morzem je s t  wielka altanka kioskiem 
zw ana, w niej odbywają się z posłami z a g r a n i c z n e " 11 raz 
w miesiąc lub dw a ,  konfereneye i z Reis' E tabn u 
ministrem spraw zagranicznych; kilka ***1 na n  . wych 
konfercncyach posła naszego b y łe m  Pjxy »j naJ“
pry* “'W U. k.„ł
nobvtu wezwał Reis Effendi nasze£"  Posła na konferen­
c ją  W d n f u n a J n a o l n y - n  przybyliśmy o godzinie d z ie -  
cyą. w umu naz .zek8JąCego ministra tureckiego zneto

H im ?  ; T l t U Z7 I ąf Reis ' Effendi mó~usmy po a j   ̂ 0bydwóch stron oddaią mowa «i

i . ' L i"4 "■°ch« i«k», ł« razy b„"” :
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życia kółka należących, a więc nie oficyalnych, a tćm 
samem sądowi publicznemu pjepodlegających.

Biorąc więc abstrakcyjnie zasadę Przeglądu, niemoźe- 
my się zgodzić, by kwestya tak drażliwa na czasie po­
ruszoną była, by mogła mieć zastosowanie praktyczne; 
owszem jesteśmy silnego przekonania, że kolizya jaką 
Przegląd przypuszcza, zajść niemoźe, a co pewnego ta­
kże, to, że według rady Przeglądu, cel przez mego za­
mierzony nigdyby osiągniętym niebył, bo od chwili zer­
wania solidarności, jużby niebyło mowy o trakcyi pol­
skiej, tylko o frakcyach do którychby się rozbici człon­
kowie przyłączyli— czyli wpływ moralny głosowania ta- 
k ego lub owego deputowanych polskich żaden.

Kończąc list ten , wrócić muszę do kwestyi towarzy­
stwa bagien oberskich. Otóż ministeryum podało jakiś 
projekt prawa do Izby Hej, tyczący się stowarzyszeń ku 
odwodnianiu czyli osuszaniu zalanych i bagnistych okolic. 
Niewątpimy, że przy dyskussyi prawa tego, deputowani 
nasi znajdą sposobność dotknąć i wyjaśnić niesłychane 
nielegalności obecnego zarządu interesów towarzystwa 
bagien oberskich. Dzisiejszy komitet a nawet i reprezen­
tanci za tym przykładem pierwszego, na nielegalną i nie­
właściwą w obec współobywateli popchnięci drogę, tłó-  
maczą się prywatnie tein, iż Rząd miał prawo zarząd 
towarzystwa dyrekcyi odebrać na mocy układu pożyczki 
b y łe g o  komitetu z rządem, według którego układu rząd 
był upoważnionym władze w swe objąć ręce ,  jeżliby to­
warzystwo robót melioracyjnych zaniechać miało. Zapo­
minają tylko ci panowie, warunkiem układu tego się bro­
niąc, że dotąd niebyło mowy by towarzystwo robót za­
niechać miało; jeżeli co do tego dyrektor był w jakiej 
kollizyi z rejencyą, jeżli ostatnia chciała lub musiała sto­
sunek zmienić, to trzeba było bezzwłocznie zwołać to­
warzystwo, walne zebranie o zdanie zapytać, nowego 
dyrektora dać wybrać; w temby było jakieśkolwiek u- 
szanowanie prawa. Obecnie wszystkie artykuły statutu 
złamane, a komitet obecny bez żadnego uprawnienia za­
siada — i zasiadaniem swóm uczucie prawności i koleżeń­
stwa współobywateli obraża.

Wiedeń 2 marca, 
w Jenerał hr. Leiningen wrócił ze Stambułu wczoraj. 

Dzisiaj miał posłuchanie u hr. Buol de Schauenstein, a 
potem u Najjaśn. Pana. Raport na piśmie z poselstwa 
swego złoży po jutrze. Rezultat w ogóle godności i in­
teresom Austryi zupełnie odpowiedni. Porta przystała na 
wszystko, tojest: 1) na załatwienie trudności handlowych
w duchu  trak ta tu  P assa ro w ick iego ,  p o tw ie rdzo neg o  p rzez  
w szystk ie  p ó ź n ie j s z e , a m ianowicie  p rze z  S en ed  cesarsk i
dany 1784 roku w Stambule; 2) na przywrócenie admi- 
nistracyi uczciwej i wyrozumiałej wBośnii i Hercegowi­
nie, i na zachowanie zagwarantowanych traktatami praw 
chrześcian; 3) na pozostawienie Montenegro w dawniej­
szym stanie; 4 )  na oddalenie lub ściślejsze zamknięcie 
wychodźców politycznych węgierskich i polskich; i 5) na 
zapłacenie wynagrodzenia za szkody wyrządzone handlo­
wi austryjackiemu przez ostatnie rozporządzenia. Jak się 
to wszystko da w wykonanie wprowadzić, obaczymy pó­
źniej. To pewna, że połowa wojsk zebranych w Kroa- 
cyi pozostanie na granicy aż do dalszych rozkazów.

Zdrowie Najjaśn. Pana, coraz w lepszym stanie.
Pani de Langrange po wystąpieniu ostatniem wczoraj 

w P roroku  opuściła dziś Wiedeń udając się do Paryża. 
Wczorajsza reprezentacya była dla tej znakomitej artystki 
prawdziwym tryumf m. Publiczność obsypała ją kwiata­
mi i oklaskami.

Na wczorajszym wieczorze u pani Eskeles znajdowała 
się panna Cerito. ^  ^

Priegląd Polityczny.
W Izbie niższej w Berlinie obradują nad kweslyą po­

datku gruntowego i przyjęto § 1 znoszący przywileje pe­
wnych dóbr pod względem uwolnienia ich od podatków, 
większością 229 przeciw 83. Uderzało wszystkich że 
kiedy ministrowie głosowali za zniesieniem przywilejów, 
sekretarz stanu w ministeryum spraw wewn. i sekretarz ga­
binetowy króla wotowali przeciwnie.

Izba wyższa raz jeszcze głosowała nad projektem or- 
ganizacyi własnej, a potem przyjęła ordynacyę gminną 
dla Westfalii; żywe debaty wywołał przepis nie przypu­
szczający w gminach wiejskich żydów do urzędów.

Wkrótce spodziewają się otwarcia konferencyj związku 
celnego w Berlinie dla przedstawienia reprezentantom te­
go związku, nowego traktatu handlowego austryacko- 
pruskiego. _n

W. książę August Oldenburgski liczący lat blisko 7U, 
umarł nagle, na miejsce jego wstępuje Mikołaj bryderyk 
Piotr, syn jego urodź. 1827.

Zdaje się, że podróż króla Maxa bawarskiego nie osią­
gnęła spodziewanego skutku, bo naraz N o w o -m iln c h e n -  
sk a  Gaz. upoważnioną została, jak mówi, do oznajmie­
nia, iż król bawiący obecnie w Neapolu, nie jedzie ani 
do Grecyi ani do Hiszpanii. Gaz. n o w o -p r u s k a  podaje, 
że małżeństwo domniemanego następcy tronu greckiego 
z księżniczką hiszpańską nie przyjdzie do skutku.

—  Jenerał Jezuitów ojciec Rothaan, tknięty został a- 
popleksyą i lekarze zwątpili o jego ocaleniu.

—■ Rada stanu francuska, bardzo czynnie zajmuje się 
ułożeniem budżetu na r. 1854 i codzienne odbywa posie­
dzenia pod przewodnictwem Cesarza. Na samym począt­
ku tych posiedzeń, Cesarz oświadczył stanowczo, że „chce 
mieć budżet w równowadze,^ zaczem Rada wprowadza 
oszczędności we wszystkich gałęziach i pomimo sarkania 
i oporu ministrów, żądane przez nich kredyty bezwględnie 
obcina. Ciekawą jest rzeczą czyli się istotnie powiedzie 
zrównoważyć rozchody z dochodami.

Ciało prawodawcze w oczekiwaniu przedstawienia bud­
żetu, zajmuje się jedynie fetą którą wyprawić postanowi­
ło na cześć Cesarza i jego małżonki.

Rocznica rewolucyi 24 lutego, przeminęła prawie nie­
postrzeżenie. Wszakże robotnicy kilku wielkich warszta­
tów obchodzili ją nieudając się na zwykłą robotę. W skut­
ku tego kilkunastu aresztowano, ale mówią, że po suro- 
wena napomnieniu  zostali naza ju trz  w ypuszczeni.

—  W ło s k i  dziennik Opinione  d o n o s i ,  jakoby  rząd  fe­
dera lny  szw ajcarsk i w y s ła ł  do L ondynu  pu łkow nika  O e h -
senbein, do Paryża jen. Dufour a do Wiednia trzecią oso­
bę , której nazwiska niewymierna, w celu załatwienia na 
przyjaznej drodze zajścia z rządem ustryackim.

— Dzienniki Madryckie zapewniają, że gabinet jenera­
ła Roncali zaniechał przygotowanych przez gabinet Bravo- 
Murillo reform konstytucyi, i utrzymują, źe rząd ograni­
czy się na przedłożeniu kortezom trzech projektów, z któ­
rych pierwszy dotyczy organizacyi senatu, drugi prawa 
wyborczego, a trzeci wewnętrznego regulaminu Izby de­
putowanych.

—  Independance podaje korespondencyą z Paryża o to­
warzystwach tajnych we Włoszech. Wedle tój korespon- 
dencyi istnieją we wszystkich miastach półwyspu komi­
tety rewolucyjne. Centralny komitet, w bezpośrednich 
związkach z Londynem zostający, ma się znajdować w Flo- 
rencyi. Składa on się z jednego dawnego nauczyciela, a

później podrzędnego urzędnika za dyktatury Guerazzego; 
dalćj z urzędnika usuniętego za swoje polityczne opinie, 
z pewnego adwokata, zaledwie znanego w sądach, na- 
koniec z pewnego krawca nieinającego kredytu a zatem 
i roboty. Takich to ludzi przeznacza Mazzini na tymcza­
sowych rządców włoskiego półwyspu.

— Depesza z Nizy donosi, że lombardzcy wychodźcy 
wydaleni z Piemontu, których żadne z państw nie zechce 
przyjąć do siebie, wysłani będą na koszt rządu do Ame­
ryki.

—  Cesarzowa Rosyjska spodziewana w maju we W ło­
szech. Mówią, że przy tój sposobności Cesarz Mikołaj 
zjedzie do Berlina i wraz z królem pruskim uda się do 
Wiednia.

— Gaz. tryestska  donosi z Czarnogóry, że rosyjski puł­
kownik Kowalewski, zalecił Czarnogórcom wstrzymanie 
się od wszelkich kroków zaczepnych, aż do nadejścia do 
Omera paszy rozkazów w skutku missyi hr. Leiningena. 
W ogóle wojna ta nie ma już dziś żadnego znaczenia, 
choćby jeszcze tu i owdzie przyszło do utarczki.

W iedeń 2  marca. Gaz. wiedeńska  zawiera w czę­
ści swojej nieurzędowej, co następuje:

„Nieznana w Austryi zbrodnia miała miejsce. Nie­
bezpieczeństwo, na ssmą myśl którego wzdrygamy 
się , tuż koło nas przeszło; tylko osobliwą łaską  
Opatrzności zostało odwrócone. Niechaj wieczna noc 
pokryje ten czyn niecny; wszakże nasza w dzię­
czność i radość niechaj zbuduje sobie pomniK, któ­
ryby w najpóźniejszej przyszłości godne dał o niej 
świadectwo. Poczytuję to za najpiękniejszy przywi­
lej mojego stanowiska, że w niem szczególne leży  
powołanie, abym w dowodach wierności, m iłości, 
poświęcenia, podziwu dla NPana wszędzie był pier­
w szy i dla tego pierwszy objawiani tu myśl, którą 
jak śmirm przewidywać, wielu powita jako urzeczy­
wistnienie swoich własnych wcześniejszych już ży­
czeń. W domu bożym obchodziliśmy ocalenie NPana 
i dom boży będzie najpiękniejszym pomnikiem, któ­
rym wdzięczność i radość Austryi światu obwieścić 
się może. Odzywam się przeto do w szystkich, któ­
rzy wraz ze mną pragną, aby uczucie jakiem prze­
pełnieni jesteśmy, znalazło wspaniałe świadectwo, a 
tern samem, aby zarazem wypełnioną była ducho­
wna pokuta zbrodni; wzywam ich zatem, aby z ich 
składek można wybudować w Wiedniu kościół od­
powiedni celowi. W tej chwili pierwszego pomysłu 
nie można nic jeszcze stanowić względem miejsca. 
Byłoby pożądanem, aby kościół ten wystawiony był 
w s t y lu  g o ty c k i m ,  który n i e w ą t p l i w i e  najwłaściwszym  
j e s t  a r c h i t e k t o n ic z n y m  wyrazem w z n i o s ł i  s c i  i bogac­
twa myśli ehrześciańskiej. Do tego w szakże zna­
cznych summ potrzeba. Ale cesarstwo obfituje w za­
możnych, którzy nie pominą nigdy sposobności dania 
czynem dowodów swojego poświęcenia dla Monarchy 
i ojczyzny i swojego popędu ku temu co godziw e, a 
trafny wzrok ich nie zapoznał, że zw ycięstw o owych 
mocy, które w zbrodniach 6  i 18  lutego naturę sw o­
ją i dążność tak wyraźnie dały poznać, uratowało 
tak dobrze porządek moralny jak i własność. Mniej 
nawet zamożni dowiodą swojego syosobu myśle­
nia chociażby skromnym datkiem. Dla tego mogę 
mieć niepłonną nadzieję, że się znajdą środki zdatne 
stworzyć coś odpowiedniego wielkości przedmiotu. 
W szakże bardzo jest pożądanem, aby w szyscy któ­
rzy chcą się nrzyłożyć do pamiątki szczęśliw ego o -  
caUnia, składki swoje wnosili dla wyprowadzenia tej

raz czy z jednej strony czy z drugiej za ostry, Tłomacz 
wyraz ten modyfikował; i tak ostatni raz gdy byłem, Reis- 
Effendi zaczął mówić: mamy pewną wiadomość, źe Ro- 
sya zamyśla wojnę nam wydać. Mój Pan proponuje trak­
tat zaczepny i odporny. Uprzedźcie tę wojnę, która i 
was wkrótce czeka, a koszta kampanii mój cesarz wszyst­
kie bierze na siebie; wojsko wasze płacić będzie i flaga 
wasza zagwarantowana przez nas, powiewać będzie na 
morzach waszych i handel wolny otwarty, lecz decyduj­
cie się prędko, bo ta [sprawa zwłoki niecierpi. Posef 
odpowiedział, źe natychmiast wyszle kuryera z przed­
stawieniem królowi i stanom. Na to Reis -  Effendi: po- 
CÓŹ poseła ambasadorów, kiedy im nieufa ? — czy dla 
tego , żeby ty ko figurowali, a my na próżno ich płacili, 
były j  Sżcze wzajemne i mnićj znaczące dyskusye. Kon- 
fereneya na nJcz' ,n sPe,z*a i my powrócili do domu. 
W parę tygodni p rzy leg a  nasz tłumacz Schabert do po­
s ła ,  zaklinając g o ,  aj>y natJ.ch",,a*t l ^ h a ł  do Reis-EfTen- 
dego i uprzedził posła pra i go nobelsdorfa, który po- 
miarkowawszy, że się jakieś u i a  y robię, mogące szko­
dzić gabinetowi pruskiemu codziennie jeździ do Reis- 
Effendego i partykularne ma z nim nara y. wyszedł za­
raz nasz poseł, ale gdy przybiła barka, órą bałwany 
rzucały, widząc morze w samej rzeczy więc j niż zvvy_ 
czajnie wzburzone, strach był mocniejszy n!* ° * po~
winność, smutny i drżący wrócił do domu. W i a dni 
dowiedzieliśmy się, że poseł pruski Knobelsdorf zawarł 
traktat zaczepny i odporny z Porlą. Wkrótce zaraz od­
mówili naszemu posłowi płacenia pensyi, którą wszyscy 
ambasadorowie póki są czynni pobierają. Poseł więc nam 
pświadczył, źe niedługo opuści Stambuł, zostawując do 
interesów handlowych konsula, już od lat kilkunastu tam 
mies2tti«jąceg0, nazVi r s k i c m  Chrzanowskiego, wraz z jego

sekretarzem Mikoszą. My zaś wszyscy, jako już niepo­
trzebni do okazałości wyjechaliśmy pierwej. Do tego na­
szego powrotu należeli dwaj synowie posła i ich guwer­
ner Polini. Ja prowadziłem sześć ogierów arabskich, tur- 
komańskich przepysznej piękności, z których stryj mój 
cztćry sobie wybrał za owe 400 dukatów, które im 
przysłał, dwa mnie zostały, lecz w czasie rewolucyi Ko­
ściuszki przez kozaków były ml. WZIS1®- Wracałem tedy 
tym samym koczem w Warszawie kupionym. Bronca już 
niemiałem w towarzystwie, bo był posłany kuryerem z de­
peszą o tej konferencyi. Obróciliśmy trakt na Adryano- 
pol, drugą stolicę państwa tureckiego o mil 18cie odle­
głą. A że Turcy podówczas menueli żadnego wyobraże­
nia o zaprzęgach, więc mój So es yan z postronków je 
zrobiwszy, sam czterema zbieranem. końmi powoził. Trze­
ciego dnia stanęliśmy w Adryan0P° “ mieliśmy przytein 
dodanego urzędnika tureckiego, K.orY.a" “o samej gra­
nicy miał nas odprowadzić - -  zien Jedeu rasztagowa- 
liśmy. Miasto to jest tak wielkie jak Stambuł, ulice cia­
sne , domy bez żadnego porzą u s awiane. Pałac suł­
tana nakształt fortecy, murem wY?oh,"» opasany, do któ­
rego na lato czasem sułmn przyjeżdża; podówczas był 
zupełnie pusty. Stróż jeden miał od niego klucze — 
chcieliśmy widzieć mieszkanie so ie zwane haremem, za 
opłatą i uproszeniem uzyskawszy wejście, obejrzeliśmy, 
gmach podobny do klasztoru, zewną rz brudny i czarny, 
drzwi do wchodu, jak do pokoju małe, kurytarze na o- 
k°ło , pokoi po kilka razem na dole i na górze, sofy i 
zwierciadełka w każdym. Okna wysokie i duże z krata­
mi zelaznemi, lecz szyby bardzo małe, jeden salon na 
dole, wkoło sofy, a w środku marmurem wykładane pła­
skie wydrążenie (bassin), z którego wytryska fontanna. 
Ogród wysokim murem obwiedziony, pełno drzew i kwia­

tów ; ścieszki proste i wązkie. Nazajutrz puściliśmy się 
w dalszą drogę, a źe już zaczęły się góry, bo przez 
Bałkany przeprawialiśmy się, więc zamiast koni dawano 
nam bawoły, przez co podróż musiała być koniecznie tru­
dniejsza. Szumię, Ruszczuk przebyliśmy—  przy przepra­
wie Dunaju rozłączyliśmy się z synami posła. Ci się u -  
dali do Wiednia, a ja  doJass ,  stolicy Wołoszczyzny po­
jechałem. Miasto duże i brudne, jak wszystko tureckie. 
Tam prezentowałem się jenerałowi komenderującemu i 
gubernatorowi wojennemu. Bezborodko, który mnie z wy- 
sadną okazałością przyjął. Stali nieporuszeni jak statuy 
jenerałowie i wyżsi oficerowie. Sam wyszedł w bogatym 
złoto haftowanym zielonym szlafroku, na którym dziewięć 
gwiazd świeciło. Właśnie trafiłem na pogrzeb sławnego 
Potemkina— poszedłem widzieć dom, w którym złożone 
było jego ciało. Na wysoko wystawionym katafalku le­
żała mitra, kapelusz i szpada, w koło szesnaście tabo­
retów stało, na których wstęgi i gwiazdy leżały. Sie­
demnasty taboret był w głowach wywyższony, na którym 
złocista świeciła się mitra. Oficerowie ze szpadą ku zie­
mi straż trzymali. Potem zaproszony byłem do hetmana 
Branickiego na obiad. Miasto to było bowiem miejscem 
narad Konfederacy i Targowickiej. Na tym obiedzie oboje 
Braniccy rozmawiali ze mną, wystawiając, jak popęd re ­
wolucyjny sejmu jest szkodliwy dla Polski, źe wojna 
wkrótce rozpocznie się, a z nią upadek kraju. Sama Bra- 
nicka odprowadziwszy mnie do okna, zaczęła wystawiać 
ile Polacy stracili na śmierci jój wuja Potemkina, który 
miał bardzo pomyślne dla nas zamysły.

(Ctąg dalszy nastąpi.)



C Z A S .

budowy. „Wspólnemi siłami" jest godło NPana, a
bez wspólności sił nic znamienitego w żadnym zakresie 
stworzyć się nie da. Wiedeń 27  lutego 1853.

Arcy-książe Ferdynand M a x?
— Pomiędzy wielką ilością składek większych i 

mniejszych przeznaczonych na cele dobroczynne z o- 
kazyi ocalenia życia Cesarza Jmci, Bank narodowy 
wiedeński ofiarował 10,000 złr. przeznaczając je po 
połowie do rozporządzenia ministerstwom spraw we­
wnętrznych i wojny'.

— Mir.isteryum skarbu ogłasza, iż w d. 4  b. m. 
spalonych bęłzie 3  mil. złr. w biletach skarbowych, 
ale umorzenie toniezmieni ilości pieniędzy papierowych 
pańslwa w obiegu będących.

— W miejsce dotychczasowego stępia gazet za­
granicznych, wychodzących po za obrębem austrya- 
cko-niemieckiego związku pocztowego, zaprowadzo­
ne będą odrębne znaczki pocztowe z orłem i napi­
sem: „e. k, stępel dziennikowy, 2  kr.“ Znaczki te 
przylepiane będą na poczcie tak na dziennikach za­
mówionych drogą przedpłaty, jak i na przesyłanych 
pod przepaską. Główne urzęda pocztowe sprowa­
dzać mają sobie takowe znaczki ze składu stępia za 
gotówkę i takowe rozsyłać po niższych urzędach 
pocztowych. Przepis ten wchodzi w wykonanie zd. 
1 marca r. b.

— Wyrokiem sądu doraźnego w Nitrze powieszo­
no Andrzeja Janika za podpalenie domu swojego bra­
ta przyrodniego.

— Przed parą dniami d.tła Koresp. ausłryacka  
obszerny artykuł o naradach parlamentu angielskiego 
w sprawie Madiai. Przekonaną jest ona, że tu by­
najmniej nie idzie o religijną stronę pytania, ale po 
prostu o rozszerzenie się wpływu angielskiego we 
Włoszech. „Suknia, którą ajenci angielscy w tym 
kraju przywdziewają na siebie, zmienia się wedle 
czasu i okoliczności. Poprzestawszy używać we 
Włoszech protestantyzmu jako środka agitacyi, to nie 
będzie potrzeba przestrzegać publicznego porządku 
przez nadzorowanie towarzystw biblijnych i sprze- 
dawaczy religijnych traktatów.^ Kor. A ustr. zwraca 
nadto uwagę, jaka sprzeczność panuje wtem, że lu­
dzie ganiący postępowanie rządu toskańskiego w spra­
wie małżonków Madiai i występujący w tej sprawie 
w imię ludzkości, jawnie biorą w opiekę burzycieli 
zagrażających z z a k ą t a  s w o j e g o  publiczny porządek 
we Włoszech. Jeżeli, mówi ona w końcu, zechce się 
komu miewać odczyty o obowiązkach filantropii i to- 
lerancyi religijnej, to przedewszystkiem należy sza­
nować prawa swoich bliźnich i wyjąć z pod opieki 
owych ludzi, którzy bezprzestannie szerzą mordy i klę­
ski. „Nie myślimy zapisywać sobie profesorów reli— 
gii z kraju, który nam skrytobójców nasyła."

— Dziennik turyński Parlamenło donosi z Floren­
c j i :  Straszliwy wypadek rozniósł postrach między 
tutejszymi mieszkańcami; dobyto się bowiem do je­
dnej apteki i ząbrano cały zapas arszeniku. Ponie­
waż nie więcej nie tknięto, ani też me naruszono 
kasy, przeto zdaje się, iż czyn ten jest przygotowa­
niem do wielkich zbrodni.

F r a n c y a .
P a ry ż  27  lutego. Wczoraj wypuszczeni zostali za 

kaucyą ostatni trzej dziennikarze uwięzieni w Mazas, 
tojest pp. de la Pierre, Ceetlogon i Virmsitre.

—. Wczoraj po połudiiu cesarstwo przejeżdżali się 
po lasku bulońskim. Cessrzowa jechała  otwartym 
powozem, cesarz konno obok powozu. Wieczór ce­
sarstwo byli w W. Operze, na przedstawieniu L v izy  
m iller.

— Komissya wyznaczona przez rząd do rozdania 
nagród za najlepsze sztuki dramatyczne zeszłego ro­
ku, a złożona z pp. Scribe, Lebrun, Sainte Beuve, 
Merimee, Lefevre-Deumier, Leon de Laborde i F i­
lareta Chasles pod przewodnictwem p. Romieu dyre­
ktora sztnk pięknych, rozpoczęła czynność swoją wy­
rokiem, wcale dla autorów dramatycznych niepochle­
bnym , ale też i niesprawiedliwym. Z  czterech nagród 
w ogólnej summie 16 ,000  fr., z których 5 0 0 0  fr. i 
3 0 0 0  fr. przeznaczone jest dla Uch sztuk 5-aktowych 
teatru francuzkiego, a drugie 5 0 0 0  i 3 0 0 0  dla dwóch 
najlepszych aztuk innych teatrów, komissya przyzna­
ła  jednę tylko nagrodę 3 0 0 0  fr. i to do podziału 
między dwie sztuki, przedstawione na teatrach dru­
giego rzędu, mianowicie: les F am ilies , komedyą p. 
Serret, z teatru Odteon, i la M endiante dramat z tea­
tru Gaite. Wyrok ten powszechne wywołuje sarka­
nia, gdy kilka sztuk zeszłorocznych, jakoto M ile de 
la Seiyliere, Juliusza Sandeau, którą na wsaysfc ie 
niemal przełożono języki, I’ex il de Macchiavel p. 
Leona GUłUard* l f  coeur et la  dot p. de Mailefilłe, 
Diane P Augier, wskazane są przez opinią publi­
czna ialio mające niezaprzeczone prawo do nagrody, 
zarowno ze względu na cel ich moralny jak i na zaj-

m u ją c ^ u k ł^  ^ P'Sk^  t/mentów wschodnich do- 
n o ^ ą ^  o g Z n y c h  s n ^ a c h ,  dochodzących w wielu 
miejscach wysokości sążnia, i przerywających wszę- 
dzi^kpomunikacye. akadcmii francuzkiej, ma
być mianowany historyografem cesarskiego dworu.

A n g l i a .
Londyn 35 lutego. (Posiedzenie Izby niżsej). — 

Lord John R ussell:  ab | zba nawiązała
się w komitet dla wzięcia pod obradę politycznej aie- 
udolnosci starozakonnych. Celem moim jest przyzna­
nie im tych samych praw politycznych, jakie służą 
katolikom i protestanckim dyssydentom. W  oczach 
każdego człowieka szanującego wolność religijną, 
prawa starozakonnych Są niezaprzeczone. W  żadne, 
epoce naszej liistoryi nieuzasadniały się polityezne 
nieudolności na różnicy wyznania. Pierwszy to raz 
w roku 1830 różnica wyznania uznaną została za 
powód wykluczenia żydów. Chodzi więc o orzecze­
nie, czyli obywatele kraju mają być pozbswieni praw 
politycznych z powodu swojego wyznania. Mojem 
zdaniem n,,e tJf? słuszny powód odmówienia pod­
danym angielskim prawa służenia koronie i zasiada­
nia w parlamencie. Żydzi są nieliczni i nie nawra­
cają ńhógo, a koncesya jakąby im zrobiono, nieodej- 
mie prawodawstwu naszemu chrześciańskiego chara­
kteru. Chara er en nieutrzymuje się przez formu­
łę  przysięgi, ale przez wyższe wpływy. Obowiązują­
ce dzisiaj formu y wykluCzaja starozakonnego oży­
wionego Pat^y" ,^CZ?e® wczuciem, a nie wykluczają 
niewiernych. a etny jord kończy wzywając Iz­
bę, aby znios. a oa a n* ślad religijnej nietole.-arrcyu

S ir  Robi et ng is ̂  występuje przeciwko wniosko­
wi. Przypuszczenie żydów do chrześciańskiego pra­
wodawstwa przeciwne jest cywilnym i religijnym in­
teresom kraju, rzywdeje polityczne nie są prawne- 
mi tytułami, ale y ułami zaufania, i nie m o g ą  rzą- 

c . a  n r / .v to c z o n e m i ____ _ ’ I .  TTrJl 7

mamy litości dla ludzi wywołujących największe
szczęścia, których podzielać nie mają odwIgi.« nie-

chwaleniu emancypacyi katolików. Nie można uczy­
nić zadosyć życzeniu szanownego lorda bez pozba­
wienia instylucyj angielskich właściwego ich chara­
kteru.

S ir  Robert Peel oświadcza się przeciwko wnio­
skowi, ale twierdzi, że nieubliża przeto zasadom 
wolności cywilnej i religijnej. Nie ma żadnej analo­
gii między protes'anckiemi dyssydentami, a żydami. 
Zyd^ zaprzecza prawdziwości chrystyanizmu, a tern 
samem nie może brać udziału wchrześciańskiem pra­
wodawstwie. Mówca zresztą nie sądz i , aby które­
kolwiek inne kolegium wyborcze prócz londyńskiego 
wybrało na reprezentanta swojego żyda. „Wiele 
mówiono o dobroczynności żydów: co do mnie uwa­
żam ich za ludzi najszkodliwszych, a dom Rothschild, 
przez swoje operacye jest największym przeciwni­
kiem wolności w Europie."

Po kilku jeszcze przemówieniach za i przeciw Iz­
ba większością 3 3 4  głosów przeciwko 205  mocyą 
przyjmuje i zawiązawszy się w komitet wydaje u- 
chwałę przychylną emancypacyi starozakonnych. Bę­
dzie zatem przedstawiony bill w tym przedmiocie.

— M orning-Herald  zwraca uwagę, że w roku 
1849 bill za przypuszczeniem starozakonnych prze­
szedł większością 9 0  głosów, gdy dzisiaj większość 
ta wynosi tylko 29. Wiadomo, że wówczas Izba 
parów bill ten odrzuciła; być może, że i tegoroczny
taki sam los spotka. {

— Times  wraca dzisiaj do ogłoszonych niedawno i 
proklamacyj Koszutha i Mazziniegp i 0 postępowaniu j 
tych i innych w Anglii wychodźców tak się wyraża:

„Występowanie tego r<- , aju jcs t  publfcznem zgor- * 
szeniem, a chociaż w wolnych krajach takie g ad a - ,  
niny śmiech tylko i pogardę.°,)udr.ają, to wszakże są 
dowody, że w łatwowiernej i meoświeconej ludności j 
południowej Europy istotne wywołać mogą nieszczę,- | 
ście. Tu nawet, w satffj Anglii, nie są one bez 
złych skutków. Rzeczą j est, pewną i niezaprzeczo- j 
ną, że nadużywają gościnności kraju tego ci ludzie, i 

którzy składają tak zwany włoski komitet i inne tym j 
podobne rewolucyjne stowarzyszenia w celu przygo- j 
towania środków do otwartejj przeciwko wszystkim . 
rządom europejskim wojny* Gdyby podobne usiłowa- j 
nie przedsięwzięte zostało z Londynu przeciwko rzą -  i 
dowi Francyi, a prawa nasze nie przestały użyczać . 
sprawcom jego opieki, p®c,ągnęloby to niechybnie 
ważne za sobą następności. Możemyż się więc dzi- < 
wić, że przy takiem ciągłe®draźnieniu innych mo­
carstw, takowe z odrazą > P ^ j rz l iw o śc ią  spogląda- ; 
ją  na instytucye, które ich głównym nieprzyjaciołom 
dają opiekę i pomoc?"— ^ a jnnem miejscu wyka'za- ! 
wszy w całem świćtle plany politycznych
wychodźców, Tim es  tak dalej mówi: „Jakkolwiek 
prawa nasze nie pozwalajł zbrodniarzy tej ka- 
tegoryi wtrącać do wię'J'*Dl.ai to wszakże wyuzda­
nie ich mowy i postępowania jest tego rodzaju, że , 
oni zasługują niezaprzeczenie na to, aby ich wyją ' 
tkowym poddać środkom przymusu, jak0 ludzi ogól- :
nie szkodliwych, którzy postradali rozum  Nie ta- \
kie to usiłowania mogą Europie jakiśkolwiek przy- j 
nieść pożytek lub u l e p s z e n i a .  Owszem, ssm nawet 
despotyzm wojskowy dobroczynną i cywilizowaną 
wydaje się w ła  Izą w porównaniu z krwawemi pla­
nami i zgubnemi teoryami tych burzycieli, których 
zewsząd wypędzają, prócz z naszego kraju : co do 
nas, litujemy się naa nieszczęściem, ale żadnej nie

Kronika miejscowa i zagraniczna.
K raków  4 marca. Wczoraj odbył się pogrzeb zmarłćj tu 

na dniu 1 b. m. w 7 7 roku życia Ju lii br. Dunin Wąsowi- 
czowój z domu hr. O ’D onnell, bliskiśj krewnśj adjutanta J . C. 
Mości hr. 0 ’Donnella.

Gazeta Poznańska p isze; W  H am burgu, Monachium, Augs­
burgu, a szczególniej w Anglii i Belgii znakomite znajdują się 
wodociągi, prowadzące najświeższą wodę do miast głównych. 
Tak są urządzone, że wodę pompują na najWy iSJte piętra tak 
po fabrykach jako też po domach prywatnych. Z tąd rośnie 
wielka wygoda i korzyść. Berlin dotychczas niemiał podobnego 
zakładu, m agistrat z reprezentantami długo rozprawiał nad po­
dobnym zakładem , ale ogrom kosztów i niepoliczone powąt­
piewania jak  zaczęły stawać na przeszkodzie tak  byłyby rzecz 
te na lata długie odwlekły. W idząc to król Jm ość, wydał roz­
kaz, aby w jak  najkrótszym czasie stało się zadosyć tój po­
trzebie stolicy. Jakoż pan prezes policy! Hinckeldey zawarł u- 
kład z Sir Karolem Foxem i Tomaszem Russlem Cramptonem, 
na mocy którego zaraz z początkiem wiosny wielkie roboty roz­
poczną się około wodociągów, które będą prowadzone od Ru- 
melburgskiego jeziora do Berlina i zaopatrywać go będą w świe­
żą i smaczną wodę, a nadto utrzymywaćjczystośó rynsztoków i 
ulic.

—  Karol Bónucći architekt i jeneralny dyrektor starożytno­
ści i wykopalisk w Neapolu, odkrył niedawno podz emne mia­
sto zakopane w Apulii starożytnej niedaleko Canosa (o kilka 
godzin drogi od zatoki marifretfońskićj przy morzu Adryatyckićm), 
które jak  stara wieść niesie zbudował jeden z greckich wojowni­
ków z pod Troi Dioinedeś. W chód ozdobiony jest rzędem słupów 
doryckich i jońśkich pomalowanych i przedstawiających najpię­
kniejsze czasy sztuki od Peryklesa do Aleksandra Wgo. Slupy 
te są najlepszą dotąd zachowaną próbą polichromatycznćj sztuki 
budowniczćj. W  mieście tćm , nad któróm 2 0 przepłynęło wie­
ków, znaleziono ulice wiodące do rozmaitych grupp mieszkań. 
U drzwi domów stoją wytworne jońśkie słupy. Signor Bonucci 
opowiada, że wszystko tak  znalazł, jak  przed dwoma tysiącami 
lat: ściany pokryte były złototkanćm płótnóm, od stropu wyra­
bianego ozdobnie wisiały wieńce kwiatów zawiędłych, ale je ­
szcze w całości utrzymanych. Meble i kosztowne wazy rozsta­
wione um iejętnie, posągi marmurowe, popiersia bogiń i kapła­
nek z wypalanćj gliny pięknie pomalowane. Na większych wa­
zonach płaskorzeZby z Życia domowego i mitologii. N iektóre 
z tych naczyń przeniesiono już do muzeum burbońskiego (Studii) 
w Neapolu. N a największym wazonie odmalowany jest Homer 
z lirą w ręku. W śród tych skarbów i dzieł dłuta pani domu 
leżała jakby śpiąca na łóżku bronzowóm, złoconćm, które uno­
siły prześliczne ze słoniowój kości geniusze. Wszystko wska­
zywało bogactwo i wysoki smak. W  pobliskićj izbie leżały córki 
jć j w złotćm tkanych szatach i sługi. Głowy córek uwieńczone 
były złotemi kwiatemi, w których tkwiły ptaszki i motyle; u 
innych wieńce sadzone były d ro g ie m i kamieniami prześlicznie 
rzniętetni. W  uszach wisiały kulczyki różnego kształtu, na szy­
jach ła ń c u c h y  ze szmaragdami i hyacyntami; na rękach nara­
mienniki w formie wężów. Stół stał jeszcze zastawiony i zdo­
biły go jabłka granatowe, p in je, narcyssy, hyacynty z masy 
malowanćj, szkła kolorowego lub kryształu górnego, u których 
szypulki z drutu. M iski, talerze i rozmaite naczynia stołowe 
ze szkła, w nićm osadzone w środku mozaiki, lub kostki złote. 
N a niektórych półmiskach malowane krajobrazy, na innych Złotem 
rysowane ozdoby architektoniczne. Sprawozdawca angielski w Athe­
naeum, który to opisuje, powiada, że odkrycie to nastąpiło 
w połowie 1852 r. i że sam oglądał niektóre przedmioty, ina- 
czćj byłby niedał wiary temu opisowi, który rzeczywiście ba­
jecznie brzmi.

OBW IESZCZENIE.
PISARZ CES. KROL. TRYBUNAŁU

Wie Mi te <70 Księstwa Krakowskiego.
W wykonaniu wezwania Reskryptem c. k. Trybu­

nału z dnia 7go kwietnia 1852  r. do N. 2365  wy­
danego, podaje do publicznej wiadomości, iż realność 
opustoszała pod L. 138  w Gm. X. miasta Krakowa 
położona, do Abrahama Samsteina należąca, — od 
północy frontem swym z ulicą Kierchow, od wschodu 
z przecznicą do ulicy Kupa wiodącą, od PofUjdnn 
z placem przyległym bożnicy Kupa i realności N* 
od zachodu z realnością N. 110  granicząca, ^  
Ustawy Sejmowej z dnia 15go grudnia i  j rybunale 
pad łe j , przez publiczną licytacyą w c . t  j sprze_ 
odbyć się mającą, pod następującemi waru 
daną zostanie: . •• realności we—

1) Cena szacunkowa pomiw»®A u.stanawia sie 
dług oszacowania w sztuce 2 6 6  złr . m. k
na pierwsze wywołanie w złoży na vadj(im
Chęć przeto licytowania
V.O część powyższej « ^ urnniy Wylicytowanej, z któ-

2 )  5 \ y W,Ct ,? e V ‘°ści skarbow« za p ła ci, z ł 04y rej pądatk, . odbytć| ilcytacyi do Depozytu sa -  y J /zabezp ieczen ia  summ skarbowych, a dm
IrffioU *aPłaci na 8kut£k kl*ssyfikacyi z prol 
S i t e i  «/.oo z* assygnacyą komu należeć będzie.
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3 )  Niedopełniający p o w y ższy ch  warunków, utraci 
v ad iu m  i nowa licytacya na koszt i stratę zawodnego  
nabywcy przedsięwziętą zostanie.

Do lićytacyi tej wyznaczają się trzy termina:
i  ary na dzień 1 2  maja j
2s' na dzień 1 6  czerw ca } 1 8 5 3  roku.
3 ci na dzień 2 1  l ip c a

Kraków d. 2 1  lu te g o  1 8 5 3  r.
(1 6 5 -1 -3 )

b ib ro w sk i.

flnseraty.
(190) W  H S O f t Z E  c , - 3)
c. k. T ow arzystw a  Gosp. Roln. Krakowskieyo  

p rzy  u licy  S zew skiej N. 335 /6.
nabyć można następujęce nasiona produkowane w kraju : 

T r a w a  T y m o t e u s z a  (pleum pratense) korzec 130 
fnt. wagi wied. 180 fnt. wrocł. netto zlr. 4 0 rak. garn.złr. 1 kr. 15 

I S O S t r z e w a  o w c a a  (festuca ovina) . . . „ „ 20
M i e s z a n k a  w którćj przeważa Tymoteusz, 

a w równych częściach Miodowa trawa i
m ietlica ..................   ” »

K o n i c z y n a  b ia ła . . .......................................  „ „
H ł i c t l i c a  pospolita (agrestis vu lgaris). . . .  „ „
T ra w a  miodowa (holeus m olis)...................  „ „
F a s o l a  piesza, siarczana................................. „ »

 p iesza, g lin ian a ...................................  n »
 dziad r u d y ............................................. n »
 dziad czarny..........................................  » »
 perłow a .......................... ........................ » »
 piesza w cześna..................................... n n
 mieszana w różnych gatunkach. . . „ „
— —  piesza nowa, p ó źn a ............................ „ „

W y k a  s z a r a ,  e rfu rcka .............................. „ „
Ż o l ą d ź  z okolic podgórskich, z gruntów glin­

kowych .......................................................................  „ „ . „
O r k i s z  (Anat Gerste) oryginalnie sprowa­

dzony i przyswojony  ...............................  „ „ . „
Nasiona te na żądanie mogą być pocztą przesłane 

cenach powyżćj wskazanych z dodatkiem po 3 kr. mk. za 
opakowanie przy każdym garncu.

Ze względu na budować się mająoą kolej żelazną, •* - 
gjjSIĘjF' wiadamia”się przedsiębiorców, ii  w kierunku tójże kolei

w dobrad. Górka NzlarBierka
pod Tiebinia. unajtiujij się zdatne iuaterye budowlane, jako to:
g l in a ,  k a m ie ń  w a p ie n n y  i  p ia s e k .

VV tyolłfcrt dobritoh Jo»t do w y a* io rław ie iii%  M l S f W  tu«ł*ie*
g r u n t a  z l w o r s l i l e  rozmaitźj rozległości na lat O lub dłużej. 
Wiadomość u Bządzcy na miejscu. (183-1-6)

30
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Niniejszem pod*j» «ic do wiadomości, iż w Skawinie w obwo­
dem W adowickim Jest do

wydzierżawienia młyn
pod N. 66 w raz z 4 morgami gruntu ornego ; ktoby takow y ży­
czy ł sobie wydzierżawić, raczy się zgłosić tamże listownie franco, 
ostatnia poczta Mogilany. (1 6 3 -1 -6 )

M M g W s Gefertigte bringen hiemit zu der offeutlichcn Kcnntnies, 
fjfrMĘp dass Jede Anzahl M aurer, Z ieg lsch lag er, Zimiuerleute, 
wie Taglóhner bci Ih rer Unternehmung fur die Bahnstrecke von 
Oderborg bis Oświęcim ffir langere Zeit Besohaftigung finden. D ar- 
auf reflootirende Individuen belieben biz R eibersdorf uber Oderberg, 
leUo Bkhnstation za reisen, sioh ia dor dort beflndlichen Baukan- 
z \e za moldea, allwo jederm ann alUogleich aa Ort und Stelle 
Besiohaft'gung angewiesen wird.
(1 2 9 -2 -3 )  Gobrudor 1 4 I r i n  Bauunternchmer dor k. k. Staatsbahn.

l l A S I O M A
do sprzedania w  Węgrzyno wicach.

Opakowanie dla zam iejscowych bezpłatne.
B u r a k i  pastewne bruoszwiokie — czerwone długie nad ziemią 

rosnąoe. któryoh pojedyncze sztuki dochodzą l a — 18 fnt. wagi, 
ćwierć (ga rn cy  8J 18 fnt. wagi poi. netto, po 6 zfr. mk. 

B u r a k i  pastewne hohenhejmskie — w połowie po nad ziemią 
rosnące, także bardzo wydatno, ćwierć 1 7 '/, fnt. wagi poi. netto 
po 8 z łr. mk.

T r n w *  T y m o t e u a z a  (pleum p ratense) — ć a ie rć  38 fst.
wagi poi. netto, po 7 « łr. mk.

T r a w a  m i o d o w a  (holeus molis) — ćwierć 12 fnt. wagi poi.
netto po 3 z łr . mk.

K r w a w n i k  (achillca millefolium) — roślina szozególnićj z r le -  
oana na mieszankę do zaprowadzenia sztucznych pastw isk, oso­
bliwie w glinkach mniej zam ożnych, w połączeniu z koniozyną 
b ia łą  i traw ą  miodową — nasienie bardzo 'drobne i lekkie — 
garniec po 2 z łr .  30 kr. mk.
W  mniejszych llościaoh tylko n a s i e n i e  b u r a k ó w  b r u n -  

s z w i c k i r l l  może być na transport p rzo .łane, i to za pośredni­
ctwem Sekrcto ryatu  T ow arzystw a >»podar»kicgo Krakowskiego 
przy  ulicy Szewskićj N. 3 35 , gainteo po o kr. mk. z dodatkiem 
po 3 kr. za opakowanie przy każdym  garncu.

L isty  frankow ane przyjm ują nię * adressem  „F. Józef Zapalski“ 
w Hotelu Pollera w Krakowie. ___________(9 6 -4 -1 0 )

(185) C1' 3)W Drukarni c. k. Uniwersytetu Jagiellońskiego
wyjdzie wkrótce (w  językach: polskim, niemieckim i francuskim)

K 0 U 3
H  tudzież in n e , za  n iw o z w ią z a ln e  dotąd w  g-eoinetryi elem entarnej p o czy ty w a n e , g |  

zagad n ien ia  rozw ią za n e  p rzez  S t a n i s ł a w a  S t a ż e w s k i e g o .  '%
?§* Nabyć moina li-tylko w księgarni p. D. E. FRIEDLEIN lub n autora w Krakowie na Stradomin N. 8 i 9. ^

.Cena egzem plarza  ziłr. 2  kr. 5 0  mk.

(120) C. K. wyłączny przywilej o c) 
na nowo wynalezioną powszechnie ulubioną

ANATHEftIN-WODE
do pliilia^ iila  w st

praktykującego Dentysty w Wiedniu przy ulicy G o l d s c h m i d s g a s s e  
N. 604 w domu narożnim P- Peter zam ieszkałego , ordynującego 
lekarstw a codziennie w swem pomieszkaniu od 9tej godziny z rana 
do 5tej wieozór we w szystkich chorobach ust, niemniej odbywają­
cego operaoye i stósującego Wszelkie sposoby sztucznego w pra­
wiania zębów i wędzideł.

( C e n a  *■ 2 0  k r .  m k .)
Nieclioionc »alety tej wody do płukania u s t, na ból icbów , 10 

och w ianie, osłabienie, odstawanie d i i^ s e ł,  na w sie lk ie  nawet 
szkorbutyesne usposobienia miękich części ustnych używ anej, czy - 
niąoej wielką p rzysługę, sawdzięczamy panu J . G- Pep p , P(*°*
publiczne tu dołączane świadectwa.

W yborne działanie tćj A natherin-W ody do płukania u st, jako 
jeden z najwyśm ienitszych środków zaradozych, tsk  na zęby, Jako 
też i na d z ią s ła , zniewala mię, t  w łasnego mego przekonania i 
tójże użyoia, do zwrócenia wszystkim na nią uw ag i, i zalecenia 
Jej jako  najlepszy środek toalety.

K. v. Beden, o. k. Radozyni m inisteryalna.
Można dostać tej wody w składzie jako  to : 

u PP. Kar. Herrmann w Krakowie. — Ign. Brosig w W adowicach.
Gust. Nahowskiego w Bochni. — Edw. Praschill w Rzeszowie.

Zaw iadam ia się Szanowną Publiczność, że podpisany, w M. 
D ziałoszycach, powiecie M iechow skim , gubern ii Radom - 

skićj, okręgu Szkalbm ierskim , zajmować się będzie ułatw ieniem  
kupna i sprzedaży d ó b r , lasów lub innych n ieruchom ości;
a nawet ruchomości ; oraz stręczeniem dzierżawców miejskich 
i wiejskich 5 w ypuszczen ia  p rop inacyi i t. podo b n e ; Oficyalistów

pryw atnych do um ieszczenia; także guwernerów i guwernantek; 
pożyczki lub  kapitałów  do ulokow ania; i załatw ieniem  wszel­
kich  zgo ła  czynności, k tó re  dogodniój do sku tku  doprowadzić 
się dają przy pomocy p o śred n ik a, zbierającego informacye o 
wzajemnych interessach stron. —  Polecając  się względom  Sza- 
nownćj P u b licznośc i, upraszam  o zgłaszanie się ze swemi po­
wyższego rodzaju  potrzebam i listownie franco do podpisanego 
pod adresem  „S. R o sen b latt"  w Działoszycach przez Szkalbm ierz 
i zapewnia, że poruczone sobie zlecenia wypełniać będzie z wszelką 
starannością i pilnością.

D ziałoszyce, w lutym  1 8 5 3 .
( 1 1 7 -3 ) S. Rosenblatt.

(103) (2- 8)Świeża czarna
m m m  t u t t i

o j  w y b o r n y m  g a ł u n k u
sprzedaje 8'9

nadzwyczajnie tanio — funt polski 
po 2

w handlu pod flrmą A N T T O N l ® M E Ł Z E Ł  w Krakowie.
(£ * = - K to  10 funtów na raz  kupi, otrzym a stosowny raba t-

JABES BOOTH & S f i lR
Eigenthomer der

FLOTTBEĆKER - BADMSCHULEN
b e i  H a m b . w g

haben soeben einen re ichhaltigen  N ach trag  zu ihrem  grossen 
C atalog vom 1 8 5 2  publiz irt und is t ^derselbe bei Unterzeich- 
netem  g ra tis  zu  haben. (2 ) H l u g  A* K e l l e r !

s p o s t r z e ż e n ia  METEOROLOGICZNE.
Stan baromet. 
w  mierze par. 
sprowadź, do 

0° Reaumura.

3 2
,10 41 6

27” V
» 3 
* 3

' 368 
419
801

Stan ciepła 
według 

Reaumura.

Prężność 
pary wodnćj 
w powietrz 

czyli e.

Kierunek w iatru 

i natężenie.
S t a n

a t m o s f e r y .

Zj nwiska 
napowietrzne.

Zmiana term. 
w ciągu dnia.

°d do

-j- 4" 1 
-(- ! •  3
— 1 “ 3

V". 01 
2 04 
1 73

wschodni s łaby  
zaohodni n

pogoda z chmurami 
poohmurno

» m gła gruba 4 -4 “ 7 — 0°2

(195) T E A T T J n U  (1)
W  niedzielę melodrama w 3eh porach z francuskiego:

„Trzydzieści lat życia szulera”.
Kurs papierów publicznych i pieniędzy.

W ie d e ń .  K ursa ts leg ra /lcu m  % dnia 4  marca. Metaliki 5 -sro c . 
9 4 % .— Metaliki 4 7 , -p ro c . 8 4 “ / ,, .  — Motaliki 4 - prse. 7 5 '/ ,. — 
3-proo. s 1830 r. 5 7 ', /  -  4 7 ,-p roc. 48. — 1-proo. 19 '/,. 
* eiągn. a 1830 r. 350. 302% . — Augsburg 119% . — Londyn 
10 kr. 5 0 .— Paryż 149% . — Akeya Banków* 1400. — Akcve 
kolei żel. półn. Kordyu. *345. — Pożycska s r. 18*1 lit. A 97% ,. 
B. 116‘/,. — Ost-Donau Dampfach. 770.

K u ro  k r o k o w s k i  4go m arca. Banknoty anstryao. żądają 95, 
p łacą  9 4 V — P ru an  kuraat ż. 1 0 2 %, pł. 1 0 2  — Ruble srebrem 
nowe ż. 1U0 /, pł. 100.— Cwanej giery nowe ż. 104 '/, pł. 104.— 
Cwanoygiory s t . r e  ż. 404% pł. 104.— Im pery n łj ż. 34 10, pł. 
34 8 . — Dukaty auatryackie i holenderskie ż. 19 12, pł. 19 8. 
20frankow e ż. 33 9, pł. 3 3  3 . — L isty Zastaw ne polskie żadają 
1 0 1 V, pł. 1 0 1 ' / , . — Listy Zastaw ne galic. ż. 937 , pł. 9 3 .

K u r s  lw o w s k i  1 dnia Igo m arca. Dukat holend. * n łr. 8  kr.
Dukat cos. 5 z łr . 14 k r . — Półim peryał ros. 9 z łr .  5  k r. _
Rubel ros. 1 z łr . 457* kr. — T alar pruski 1 z łr .  36 k r .— Polski 
kurant i pięoionłotów^a 1 z łr . 18 k r .— Kura listów saat. w gal 
stan. Instytuoie kredytow ym : Kupiono prócz kupoaów 100 po 93 
s ł r .  15 kr. w m. k .— Sprzedano 1 0 0  po 93 z łr . 45 kr. — Da­
wano za 100 z łr . — kr. — — Zadano z łr . — kr. —.

K u r s  w ie d e ń s k i  1  dnia 3go m a rc a .— Metaliki 94*/,.— Nowa 
pożyczka. 84% . — Akcyo Banks wied. 1402.— Akoyo kolei żel. 
szl. 2 3 5 % .— Agio od z ło ta  15, od srebra 9% .

K u rs  w r o c ła w s k i  z dnia 3 m arca. Banknoty anstryack. 13% , ż. 
Banknoty polskie 98% ż. — L isty zastawne polskie dawne i 
nowe 98% , ż — L isty zastawne poznać. 4%  104% d . , dto 
3 j%  98 d. — Kolej K rak.-górnc-zaląz . 93%  ż.

O s t a t n ie  W ia d o m o ś c i .

n
„wania zapewnienia, 
„zadowolnieniem, '1

K raków  4  marca. Deputacya właścicieli dóbr 
i Rady miasta Krakowa, wysłana z adresami kon- 
dolencyi i uszanowania do J .C .K .A p . Mości z o- 
kazyi zamachu z d. 18go z. m. na życie najuko­
chańszego Monarchy, wróciła z Wiednia wczoraj­
szym pociągiem kolei żelaznej — w Imieniu N. Ce­
sarza przyjętą była przez dostojnego Ojca J. C.K. 
Mości arcy-księcia Franciszka-Karola, który na 
złożone sobie adresa odpowiedział jak następuje: 

„Dziękuję Panom za wyrazy przywiązania do 
„osoby Jego Ces. Ap. M ości, tudzież za życzę- 
„nia które z okazyi ocalenia naszego Monarchy 
„u stóp tronu składacie. W  obecnym czasie wtszy- 
„scy uczciwi ludzie mają podwójny obowiązek po- 
„łączyć się dla otoczenia prawego tronu, i do- 
„wieśc czynem winnej poddańczej wiary. Z łożo­

ne przez Panów w tym duchu pełne uszano-
przyjmuję z prawdziwem 

nie omieszkam uwiadomić o 
„nich najłaskawszego naszego Monarchę.“ 

Deputowani nie mogą dość wysłowić uprzej­
mości z jaką w missyi swojej z strony członków 
najdostojniejszej cesarskiej rodziny, tudzież z stro­
ny wszystkich władz tamtejszych przyjętymi byli, 
i nieomieszkają zapewne, w łiściwym  korpora- 
cyom które ich w ysła ły , zdać z niej obszerniej­
sze sprawozdanie.

Dodać tu równie dla wiadomości obywateli 
ziemskich musimy, iż Deputowani ze strony w ła ­
ścicieli niegdy dóbr ziemskich—  starali się na 
audyencyi mianej w właściwem ministeryum —  
sprawdzić i wywiedzieć o ile wiadomość przez 
nas w Nrze 4 6  „Czasu“ ogłoszona, a decyzyi 
N. Pana pod względem wypłaty indemnizacyi 
naszym kraju dotycząca, jest autentyczną, odebrali 
ze strony właściwej władzy nietylko potwierdze­
nie takowej, ale nawet wyraźne npoważnienie u- 
wiadomienia współobywateli swoich o zapadłem 
już w tej mierze, a z podaniem naszym zgodnem 
postanowieniu Najjaś. Cesarza.

a k to r  o d p o w ie d z ia ln y ,  k o n s t a n t y  s o b o l e w s k i . w d r u k a r n i  CZASU a n t o n i  c ł i p l i ń s k i  Zarządzca Drukarni.


